OPLATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM. 


XPRE 


59 | 


WIECZORNY ILUSTROWANY: 


ROK V | ŁÓDŹ, ŚRODA. 7-бО WRZEŚNIA 1927 ROKU. 


CENA NUMERU 20 GROSZY. 


| МВ. 248 


Dwa wypadki na lotnisku we Lwowie 


zniszczony. — Lotnik i pasażerowie 


Samolot Junkersa 


_ kontuzjowani. 


Samolot wojskowy „Potez“ podczas lądowania rozbił karetkę 
sanitarną.—Kilku żołnierzy rannych. 


Lwów, 7 września. 

Wczoraj o godz. 4 po poł. na lotni- 
sku lwowskim zdarzyły się dwie kata- 
strofy samolotowe. Pierwszej katastro 
бе uległ samolot pasażerski, który wy- 
startował o godz. 2 po poł. z Krakowa 
z 4-ma pasażerami i pilotem. W czasie 
startu oderwało się podwozie. Defekt 
ten zauważyli tamtejsi mechanicy, lecz 
już nie mogli ostrzec unoszącego się 
pilota. 

Ponieważ samolotowi groziła kata- 
strofa przy lądowaniu, więc telefonicz - 
nie zaalarmowano port lotniczy we 
Lwowie, gdzie zarządzono wszelkie 
możliwe środki ostrożności. Na polu lot 
niczem zgromadzili się licznie oficero- 
wie, sprowadzono kolumnę sanitarną z 
lekarzami i przygotowano nosze. 
пла 


Krwawa walka policji 
1 szaleńcami. 
2 trupy т 5 rannych. 


Cassel, 7 września. 
W miejscowości Niedermollrich były 
poliejant Henryk Klaus doznał napadu o- 
błędu grożąc zabiciem własnych ro- 
dziców. 


W chwili, gdy ukazał się samolot 
Junkers, wypuszczono kilka rakiet. Pi- 
lot jednak nie zrozumiał sygnału i apa- 
rat począł zniżać nad lotniskiem. Wtedy 
dopiero przy pomocy rąk ostrzeżono pi 
lota przed grożącem mu niebezpieczeń 
stwem, W tej sytuacji bez wyjścia apa- 
rat Aerolotu ргт@ 15 minut krążył nad 
łotniskiem, aż wreszcie lotnik postano- 
wił lądować. Wybrał grunt piaskowy i 
opuścił się na ziemię. Przód aparatu za 
rył się głęboko. Śmiga uległa złamaniu, 
aparat zaś częściowemu zniszczeniu. 


` 


Pilot 1 pasażerowie zostali lekko kontu 
zjowani, 

Okoliczni mieszkańcy, dowiedziaw- 
Szy się o wypadku, tłumnie zbiegli się 
na lotnisko. W tym czasie zaczął lądo- 
wać samolot wojskowy typu Potez. 
Publiczność uciekła w popłochu przed 
rolującym aparatem, Lotnik wojskowy, 
widząc niebezpieczeństwo, skręcił sa 
1010 i zaczepi o karetkę sanitarną, któ 
rą rozbił doszczętnię. Żołnierze, znajdu 
{асу się w danej chwili w karetce, zo- 
stali ciężko pokaleczeni, 

RZUT ПАТЫН 


Inż. Jasiński, inspektor rządowy „Pasty* 


podał się do dymisji. 


z 


Rezygnacja ta 


musi przyśpieszyć likwidację skandalu 


licznikowego. 


Z Warszawy donoszą: 

Inspektor rządowy z ramienia mini- 
sterstwa poczt i telegrafów przy osła- 
wionej „Paście” inż. Jabób Jasiński, zło 
żył ma ręce ministrą Miedzińskiego po- 
danie o dymisję. 

Ustąpienie świetnego fachowca i za 
służonego urzędnika, jakim jest inż, Ja- 


Przywołana na pomoc żandarmerja |siński, pozostaje w bezpośrednim źwiąz 
rozpoczęła z obłąkańcem walkę, w cza- Ku z narzuconym Warszawie skanda em 


żandarma. 


Ponieważ Klaus zabarykadował się 
w piwnicy i celnemi strzałami zmuszał 
policję do trzymania się w znacznej ойе 
glości, policja rzuciła do piwnicy granat 


|licznikowym, 7 polecenia 


p. ministra 
poczt i telegrafów dokonał inż, Jasiński 
dwukrotnie komisyjnej lustracji stacji li- 


lcznikowej w Cedergrenie. 


Lustracja dała zdumiewające wyniki, 
Okazało się, że liczniki zbudowane 


reczny, który rozszarpał obłąkańca, ra- |są źle i zainstalowane jeszcze gorzej, że 


uige jednocześnie 5-ciu policjantów. 


Tragiczne przecycia mężczyzny, 
*tórego wychowano na mnicha 


w dramacie i 


działają wadliwie i bez żadnej kontroli, 


(że w konkretnych wypadkach wykazu- 


ją fantastyczne wprost ilości rozmów z 
aparatów oddawna nieczynnych. 

Od owego dnia minął wczoraj równo 
cały miesiąc. Fachowe raporty urzędni- 
ka, które były wręcz sensacyjną rewe- 
lacją dla opinji publicznej, zdaje się po- 
krywać zwolna pył zapomniemia, 

Z pod sukna stołu ministerjainego wy 
Саба je i przypomina władzom i społe- 
czeństwu inż. Jasiński. Jak na poważne 
go człowieka, zdolnego fachowca 1 nie- 
skazitelnego urzędnika przystało, czyni 
to inż, Jasiński w formie jak najbardziej 
europejskiej: podaje się do dymisji, 

P. minister poczt i telegrafów musi 
teraz powziąć ważną decyzję. 

Albo przyjmie dymisje inż, Jasińskie 
go i utrzyma liczniki, albo też liczniki 
skasuje i świetny fachowiec pozostanie 
nadal w służbie państwowej. 


10-letni chłopiec w płomieniach 


Straszny wypadek przy 


Łódź, 7 września. 
Mieszkańcy domu przy Alejach 1-g0 
Maja 20 ubiegłej nócy wstrząśnięci z0- 
stali strasznym wypadkiem, który wy- 


{darzył się w mieszkaniu Kaizęrów. 


Dziesięicoletni syn właściciela 
szkania, Abram, bawił się w kuchni 


ul. Aleja 1-со maja 20. 


iim ubranie. 

Gdy rodzice, zaałarmowani iego krzy 
kami, przybiegli z pomocą chłopcu był 
już objęty płomieniami. 

Wskutek strasznych bólów stracił 


mie- | przytomność. 


Wezwane pogotowie stwierdziło dot 


przy ogniu. W pewnej chwili, gdy zbli | kliwe poparzenie całego ciała i udzieliło 


Żył się zbytnio do pieca, 


zapłonęło na' mu pomocy. 


Śmierfena przeprawa przez rzekę 


w czasie powodzi pod Stanisławowem. 


Stanisławów, 7 września. | załamała się i wszyscy trzej wpadli do 


Podczas powodzi zginął tragiczmą 
śmiercia dyrektor kopalni w Majdanie 
koło Stanisławowa, Edward Bacher. 

Z dwoma przygodnyi towarzyszami, 
wieśniakiem niewiadomego nazwiska i 
fryzjerem Schlotte przejeżdżał оп przez 


wezbranej rzeki. 

Bacher zaczął pływać. Gdy jednak 
był on już blisko brzegu, fala zniosła 
wielką belkę, która ugodziła tonącego w 
głowę tak silnie, że poniósł śmierć na 
miejscu. 

Dwaj jego towarzysze również po- 


kładkę na rzece Łukwi. Poręcz mostku ! nieśli śmierć w nurtach rzeki. 


Walki przedwyborcze, 


Poczęli raz leaderzy 
Wyborcze wieść rozprawy. 
A obaj enpeerzy: 

Ten lewy był — ten prawy. 


Po chwili albo więcej 
Różnica zdań urosła: 
— Pan rozum masz cielęcy! — 
— Pan głupszy łest od osła! — 


Od słówek aż do główek 
Sięgają coraz częściej, 
Wzmacniając treść przymówek. 
Dobitnym ciosem pięści, 


Ten bec go w nos: — Idioto! — 
Ten buch go w brzuch = Wariaciej 
Aż waśń znalazła oto 
Swój kres w kormisatjacie. 

W. D. 


Zona inżyniera zakijasyna 
i popełnia samobójstwo. 


Z Piotrkowa donoszą: 

Wczoraj o godzinie 11 rano miasto 
zaalarmowane zostało wieścią о strasz 
nej, tajemniczej tragedii w ródzinie Gru 
dzińiskich. 

P. Grudzińska (z domu Kempińska), 
żona inżyniera, zatrudnionego w miih, 
przem. i handlu, zastrzeliła z rewolweru | 
śpiącego jeszcze swego dwudziestokil- | 
koletniego syna, poczem sama popełni:1 
samohójstwo. 

Przyczyny tragedii 
są zupełnie wyjaśnione. 


Zołnierze poszarpani 
przez granat ręczny. 


Lwów, 8 września, 

W czasie wykładu o/granatach ręcze 
nych w koszarach piechoty w Stanisła- 
wowie, z powodu nieostrożneśo obcho- 
dzenia się, nastąpiła w ręku starszego 
szeregowca I. Brennera eksplozja. Sku- 
tek eksplozji był straszliwy. Brenner o- 
raz stojący obok niego kapral Franciszek 
Borek i starszy szeregowy Gawroński, 
doznali ciężkich kontuzji Ponadto od- 
łamki granatu poraniły kilku żołnierzy. 


Р. Zofia Sfryjeńska 


wróciła do domu. 


Kraków, 8 września. 

Dowiadujemy się, że p. Zofja Ѕігујей 
ska, znakomita malarka powróciła z 1е= 
cznicy w Batowicach do Krakowa 1 ba- 
wi w domu. Komisja sądowo lekarska o- 
rzekła, iż umieszczenie p. Stryjeńskiej 
w zakładzie dla nerwowo chorych było 
zupełnie bezpodstawne. Lekarz gminny 
dr. Gabryszewski ma zostać pociągnięty, 
za to do odpowiedzialności, 


dotychczas nig 


. Besant nie od rzeczy będzie przypo- ży to przypisać, że іа zupełny 


н 
| 
| 


i 


t 


Г jasnowidzenia, 


| 


` Anglelskie Ogrody królewskie pałacu В uckingham zostały otwarte dla ruchu a 
siedniej ulicy, pod którą usuwa się ziem 
METRES 


utomobilowego wobec prezbudowy Sa: 
ia. 


„Spółczesna kapłanka lzydy." 
Helena Bławatska, cudowne medjum, 


_ twórczyni teozofji. _ - 
Miała niezwykle zaostrzoną zdolność jasnowidzenia. | 


Z okazii pobytu w Polsce dr. Annie] ki swojej p. N- Fadjejow ej, czemu nale- 
prawie 
innieć sobie interesującą postać Неіепу niedouczek, uchodzę za fenomenalnie 
Blawatskiej. Jej bowiem zaw dzięcza p. | wykształconą w oczach: ludzi o praw- 
Besant stanowczą zmianę w swym świa dziwej głębokiej wiedzy? Pomyśl tylko. 
topoglądzie na korzyść nowych idei. że ja która właściwie niczego się nie 

„Spółczesna Kapłanka 12уйу“, јак ią uczyłam, ja która nie mam najmniejsze- 
nazywano, autorka „Doktryny tajcm- 
nej”, „Klucza do teozoiji* i wielu innych 
okultystycznych dzieł rodziła się w т. 
1831 w Ekatierinosławiu. 

Mając lat 17 wychodzi mąż za 
60-letniecgo Blawatskiego, ale po kilku 
miesiącach pożycia małżeńskiego porzu | 
ca dom i na lat 10 znika w sposób tak 
tajemniczy, że przez ten czas jej naibliż 
sza nawet rodzina całemi latami nie zna 
miejsca jej pobytu. 

Większą część młodości 
w północnych Indiach. studiując san- 
skryt i zamkniętą wiedzę Jogów. 

W r. 1859 powraca do rodziny swej 
zamieszkałej w Tyflisie i wówczas już 
dają o sobie znać niezwykłe właściwo- 
ści jej ducha, które zdumiewaiją całe jej 
otoczenie. Jako medium obdarzone nie- 
zwykłą siłą, wywołuje Blawatska wo- 
kół swej osoby rozmaite przejawy tej 
siły, które nieraz zastanawiała ja samą. 


Oto bez żadnej widomej przyczyny j | | | 


Anni Besant 


za | 


spędza B. 


"przedmioty, znajdujące się w iej blisko- 


ści, poruszają się śród stuku i dzwonie- 
ia, zmieniają 
dowietrzu. 
Blawatska odyaduje myśli, odpowia- 
da na mgliste pytania, których niejasna 
treść znana być mogła zaledwie w sła- | go pojęcia ani o chemii, ani о fizyce, ani 
bym zarysie samym pytającym. 


80-letnia teozofka · Anni Besant wsiada 
którym z Warszawy odle- 
ciała do Paryża 


miejsce i imoszą się w do samloty 
ЕЈ 


o zoologii, piszę obecnie w {уш kierun- 
Przejawia się w niej nagle zdolność | ku naukowe traktaty. Prowadzę zwy- 
niezwykle  zaostrzona, | cięskie dysputy z uczonymi... Ja nie żar 
która doprowadza гати pewnego do wy | tuję — mówię sefjo: minie to.przeraża, 
krycia zbrodniarza, do ujawnienia na- | albowiem pojąć nie jestem w stanie, cze 
zwiska iego i miejsca, się [пи to się dzieje... Wszystko, co. ćzy- 
ukrywa, tain obecnie, wydaje mi się znanem.. 
Rozwijają się w niej w -paiwyższym | Odnajduję błędy w artykułach nauko- 
stopniu zdolności telepatycznie. Jaki wych, w odczytach Tindala, Herberta 
twierdzi siostra jej p. W. Żelichow ska: | Spencera i in. Od rana do wieczora tło 
nikt prawie należacy do јеј rodziny czy | cza się u mnie profesorzy, doktorzy roz 
bliskich jej sercu osób nie umierał, by | maitych nauk, teologowie. Prowadzą 
cddałona od miejsca tej śmierci o tysia з SASA i spory, W których ja mam ra- 
ce wiorst nie wiedziała © niej. Osoby te 
widywała zawsze w dniu ich śmierci i 
natychmiast pisywała listy, w 
prosiła о podanie jej szczegółów, 
Niezwykła jej organizacja psychicz- 
na posiadała właściwości, wobec któ- 
rych sama ona staje zaniepokojona z 
tcziciem nieokreślonego lęku w duszy. 
— Powiedz więc mi, pisze В. do ciot 


w  którem 


w Skąd to się tedy bierze? 

W szystko powyższe hapozór tak nie 
wiarygodne potwierdzają ówczesne ar- 
tykuły +w pismach, które rozgłaszają 
zwycięstwa Blawatskiej nad różnymi 
autorytetami naukowymi i podają prócz 
tego mase: 1 takich  nieprawdopodobnych 
faktów o jci fenomenalnyvch okulivstycz 
nych właściw. оза, że nie miesci sie 


których 


to w głowie ludziom trzeżwo mvślą- 


суп. 


hemar, u której baw iła Blawatska po 
swym pełnym triumfów pobycie w In- 
diach w r. 1884, w jej willi w pobliżu 
Enghien: 

— Czy. pamięta pan. ten niezwykły 
wieczór, gdy Blawatska zbliżyła się na 
gle do okna wychodzącego na ogród ii 
nagle władczym ruchem ręki zbudziła 
cicha muzyke dochodzaca z oddali.. 
Cudowne, słodkie dźwięki biegły ku 
nam 2 dalekich sfer niebieskiego eteru, 
wciąż bliżej i głośniej i wtem zagramia- 
ły pełnyin akrodem już w samym poko 
їп, gdzieśmy naówczas siedzieli... 

Аппа Besant zetknęła się Bławat- 
ska w Anglii. Pani Besant cieszyła się 
już wówczas ogromną popularnością ja 
ko pisarka i niepospolita krasomówczy- 
ni. Pod jej wpływem owa (p. Besant) 
„Mmaterjalistka z przekonań i czynów* 
zamieniła się w naigorliwszą teozoikę i 
zamieniła się w najbliższą współpraco- 
wniczkę Blawatskiej, przejnując po jej 
Smierci prezesurę Towarzystwa 1ео20- 
ficznego. 

Życie tej apostołki wzniosłej wiary 


w niespożytą tęsknotę ducha ludzkiego |. 


w dążeniu do Najwyższej Prawdy pra- 
cowite było i ciężkie i niejiedn kielich 
goryczy w postaci oszczerstwa i in- 
trygi wychyliła Blawtska za jej doczes 
nego wcielenia. 

Zmarła w Londynie w 1831 r. i pro- 
chy iej po spaleniu zwłok w kremato- 
rium w Yoking podzielono na trzy czę- 
Ści przechowywane w utnach w No- 
wym Jorku, w Adiarze w fndjach i w 
Londynie w pokojach jej niezamieszka- 
łych przez nikogo dotychczas i zacho- 
wanych po dziś dzićń w stanie w jakim 
się znajdowały w chwili zgonu Białego 


lotosi. 
QAO A EN ШОШ СЫН: 


Kraj analfabetow. 


Ryga, 6 września. 

W, adzomy niedawny spis lud 
rości na Ulsrainie sowieckiej, wykazał, 
iż na 28 milj. mieszkańców Ukrainy iest 
około 10 mai analfabetów. Dzieci w 
wieku od 10 do 16 las na Ukrainie ponad 
ама miliony, Rząd sowiecki zamierza 
zlikwidować analfabetyzm w 
pierwszego dziesięciolecia rewolucji paź 
azieruikowej, lecz jak wskazują wyniki 
spisu tewidacja auałfabetyzmu pottwa 
käka lat, 


Oto паргл. frangment listu hr. P Ad» 


ciągu | 


| 


Dawniej lalkami bawity się tylko ma» 
łe dziewczynki. Obecnie znażduią w nich 
specjalne upodobanie kobiety dorosłe. 
Jalki rozsiadają sie wygodnie w budua- 
rach. salonikacii i salonach, przyczem 
każda z pań stara się o to, ару jci lalki 
były jak najoryginalniejsze i jak najbar- 
dziej rtystycznie wykonane, wskutek te- 
go wytworzyła się specjalna gałąź arty- 
stycznego przemysłu kobiecego. 

Zamieszczamy ryciny przedsta wiają- 
ce dwie prześliczne lalki. Jedna to (u gó- 
ry) „Józefina Baker“ druga — Mefisto: 
teles (u dołu). 


WKROTCE 


najnowsza kreacja niezrównanej 


bya Puli 


w dramacie p. t. 


ROMANS OWODAICIELKI. 


— Ја сое wszystkim, by cho- 
dziłi conajmniej 15 godzin na dobe.. 
— Pan jest lekarzem?.. 


— Nie... Szewcem...' 


к” 


"EXPRESS 


— Gdy przybyłem do- Łodzi, 
miałem w kieszeni ani grosza... 

— Pańskie szczęście, że inni jeszcze 
mieli... 


nie 


= |= RB. M = Kg ak oni | УЛУ ЧТР”! 


WIECZORNY 


Osławiony oszust Leon Jurasz 
pociągnięty do odpowiedzialnośc: karnej 


Та fałszywe oskarenie p. M. Filiqowskiego. 


Łódź, 7 września. 

Przed kilku dniami dunosili ту w 
„Бхртеѕѕіс“ -© aferach „inżymera” Les 
ra Jurasza; który przez szereg lat gra~ 
sował na terenie całsj Piski i piasto- 
wał wysokie stanowiska w instytucjach 
państwowych. samorządowych i pry- 
watnych. 

Pisaliśmy wówczas, iż przed kilku 
laty Jurasz uzyskał przedstawicicelstwo 
samochodów _..Mathis* i założył sobie 
biuro w Łodzi przy ulicy Andrzeja 7. 

. Spólnikiem Jurasza był p. Abram 
Filipowski. +, 


[ШЇ fotograficy zdradził ЇЙЇ 107001, 


Młoda mężatka, szantażowana i terroryzo- 


wana przez człowieka, | 
który posiadał kompromitującą dla niej fotografję--zabiła go siekierą 


Łódź, 7 września 

W pobliżu wsi Borek pod Lublinem 
znaleziono w stanie rozkładu zwłoki mło 
dego mężczyzny. 

Policja ustaliła, śż był to 23-letni Wła 
dysław Kozłowski: który od kiłku mie- 
sięcy bawił we wsi u swego ojca. 

Otrzymał on kilka ciosów siekierą w 
głowę, które spowodowały śmierć. 

Zabity posiadał przy sobic większą 
ilość gotówki, Zbrodniarz nie ка pic- 
niędzy. 

Energiczne dochodzenie poli cyjne do- 
prow adzito Чо ujęcia sprawczyni zbro- 

iti 

W mieszkaniu 20-letutej Heleny Wa- 
lewskiej, żony jednego z gospodarzy 
znaleziono „aparat fotograficzny, stato- 
асу własność Kozłowskiego. 

Zauważył ów aparat posterunkowy 
policji, który często odwiedzał Walew- 
skich. 

— Skąd pami ma aparat Kozłowskie- 
50? — spytał ją — Zabity ostatnio mnie 
fotografował. 


„Musiałam go zamordo- 
мас!“ 

— Jestem niewinna — wybełkotała 
— Nic nie wiem. Dlaczego. pan patrzy 
na mnie tak podejrzliwie? 

Policjant spojrzał na nią badawczo. 

— Pani Heleno, pani wie, zdaje się, 
kto go zamordował! Zabiorę panią na 
posterunek! 

Walewska przeraziła się nie na żar- 
ty. Wybiegła na podwórze j schroniła 
się do stodoły. 

„. Policjant, nie mając już wątpliwości 
iż jest dokładnie poinformowana o zbro- 
dni sprowadził ją na posterunek. 

Wzięta w krzyżowy ogień pytań 
przyznała się do zbrodni. те, 

Zabiłam go — musiałam go zamor- 


dować. Ро zabójstwie myślałam, iż 
(wszyscy wiedzą, że ja to uczyniłam. 


Gdy przyszedł do nas posterunkow y by- 
łam przekonana, że ma żatniar mnie a- 
resztować. 

Aresztowana nie chciała przez dfuż= 
szy czas zdradzić powodów które skło- 
"ity ją do dokonania zbrodni. 

Dopiero nazajutrz powtórnie badana, 
ppowiedziała . нодо. о: wszyst- 
kiem. 


Dowód zdrady. 


Walew Sa przed rokiem. wyszła zas 
mąż. Mąż. Де] był starszy o kilkanaście 
iat i mało się nią Айетезоуга]. 

Już w pierwszyóh miesiącach po 
słubie utrzymywała stosunki miłosne z 
jednym z parobków. 

Pewnego przedpołudnia odwiedziła 
kochanka, gdy pracował w lesie. Młoda 
para nie przypuszczała, iż obserwował 
ich Kozłowski, który w tym czasie spę- 
dzał urlop na wsi. 

Młodzieniec ашай przy sobie aparat i 
sfotografował - ich sytuacji "wielce nie- 
dwuznacznej, 


Nazajutrz zgłosi się ze zdjęciem do 
młodej mężatki. ‚ 

— Dziś jeszcze pokażę fotogratję mę- 
żowi, jeżeli pami mi się піс odda — 
rzekł. 
, Walewska przeraziła się ше na żarty 
i natychmiast przystała. па jego propo- 
zycię. Od tego czasu odwiedzał ją w no- 
cy. gdy mąż był nieobecnv. Podczas 
iednej z swych wizyt zostawił u niej ów 
aparat, który stał się powodem dokona- 
nia zbrodni ї jej wykrycia, 
Pohańbiona krwawo się 

MSCI. 
Kozłowski teroryzował ją. 
Pewnej nocy, gdy mąż wyjechał do 


Lublina. sprowadził do јеј mieszkania 
Kilku znajomych. 


— Jeżeli pani im nie będzie uległa, 
mąż o wszystkiem się dowie — groził. 

I tym razem obawiała mu się sprze- 
ciwić, 

Walewska żyła w ciągłej niepewno- 
$c, 

Młodzieniec bowiem kaprysił i stałe 
przypominał jej nieszczęsną fotografię. 
Nie mogąc zmieść tych katuszy zdecy- 
dGowała się go zamordować. 

Przed tygodniem spotkała się 2 nam 
W nocy na szosie. Zwabiła go tam pod 
pozorem! wspólnej przejażdżki. 

Gdy zbliżył stę do niej, chcąc ją objąć 
wyciągnęła 2 pod chustki siekierę, 

Młodzieniec nie zdążył się cofnąć, 
Cios zadany w głowę pozbawił ко рт2у- 
tormości. Gdy przekonała się, że zdra- 
dza jeszczę oznaki życia, dobiła go po- 
czem wróciła do domu. 


Wierzyła mu święcie 


ą on skradł dwa 


Łódź, 7 września, 

Panna Wacława Ruiecka wierzyła 
mu święcie, r 

Mało ја to obchedziło, że o jej- 'narze 
czonym Alfonsie Grasie mówiono, że 
jest niebieskim piaszkiem i że był już na 
wet kiedyś sądownie karany. 

Dziewczyna była przekonana, że jest 
majuczciwszym człowiekiem рой słoń- 
сеп, 

Nie wiedziała wprawdzie, gdzie pra 
cuje, gdyż nie mówił z nią nigdy o tem, 
lecz w każdym razie przez myśl jej nie 
przeszło, iż w nieuczciwy sposób zara- 
ibia na życie. 

Pewnego dnia zaskoczyła 
zycja narzeczonego. 

—. Zostaw w nocy otwarte- drzwi wej 
ściowe. Przyjdę do was. 


— Ро co? — spytała przerażona. 
Zobaczymy się. Gdy będziemy w ku- 


84-letnia 


ją propo- 


Łódź, 7 września. 


Marja Letowa, 84-letnia staruszka, 
mimo podeszłego wieku pracowała ener 
gicznie w fachu złodziejskim. : 
Specjalnością jej były drobne kra- 
dzięże na rynkach. 

Zwracała się zwykle do handlarzy 
proponując im sprzedaż rozmaitych аг- 
tykułów spożywczych i w trakcie roz- 
mowy- dyskretnie sięgała po cudzą 
własność. 

Pewnego dnia gdy zgłodniała krą- 
żyła po тупки, zdecydowała się па 


śmielszy występ. 
Uirzawszy jakąś kobietę, która pro- 
wadziła rozmowę z przekupniem, wy- 


palta — i uciekł. 


i chni, rodzice nie będą o niczem wiedzie- 


1; 

‚ Dziewczyna uległa jego namowom. 

Gras zachowywał się rzeczywiście 
bardzo cicho i nie zbudził rodziców. 

‚Сау wychodził zauważyła, że z kory- 
tarza ściągnął dwa palta, 

dr, ty robisz? — zawołała, 

„— Cicho — wyszeptał — zwrócę po 
kilku dniach. Nie mam chwilowo pienię 
dzy, Gdy dostanę gotówkę odkupię wam. 

.— A więc to prawda, co mi mówio- 
no! Jesteś złodziejem — krzyknęła — 
a ja ci tak wierzyłam! 

W tej chwili zbudził się ojciec, 

Gras uciekł, zabierając ze sobą pal- 
ta. 

Dziewczyna zemdlała, Gdy ocuzono 
ją opowiedziała o wszystkiem rodzicom. 
Zawiadomili oni o kradzieży policję. 

Gras znalazł się przed sądem, któ: 
skazał go na 4 miesiące więzienia 


staruszka 


skazana na 3 miesiące więzienia za kradzież kury. 


darła jej z ręki kurę.i szybko zbiegła ze 
zdobyczą. 

Poszkodowana: wszczęła ајаг. 

Przekupnie porzucili swe stragany i 
puścili się za nią w pogoń. 

Staruszka biegła tak szybko, iż n.e 
zdołano ісі schwytać. 

Dopiero ро kilku godzinach ujał ją ро 
sterunkowy, na którego przypadkowa 
się natknęła. 

— Tak lubię kury — tłumaczyła się 
— myślałam, że będę miała doskonałą 
kolacię. 

Staruszka znalazła się przed sadam, 


który skazał ją na 3 miesiące więzieitia. 


Po upływie kilku miesięcy spółka 
została rozwiązana, przyczem p. Fili- 
powski zajął się likwidacją biura. 

УУ krótkim czasie Juras? wystąpi 


na drogę sądową przeciwko хеп 
byłemu spólnikowi. oskarżając go u 
przywłąśzczenie samochodu. 

Śledztwo ustaliło jednak. iż wszy- 
stkie samochody, które pozostały ро = 
kwidacji biura, stanowiły własność m. 
F'lipowskiego, co było zaznaczone wy- 
raźnie w akcie rejcnialnvim о rozaw 
zanin spółki. 

Jurasz przedstawił władzom sądo- 
wym odpis aktu, w którym był wydar- 
ty ustęp o przekazaniu sarhochodów p. 
Filipowskiemnu. 

Władzę sądowe tunorzyły przeciw- 
ko niemu postępowanie. natomiast ро- 
ciągnęły do odpowiedzialności Jurasza 
za fałszywe oskarżenie. 

Sprawa ta wczoraj znalazła się ha 
wokandzie sądu okręgowego, locz Zo- 
stała odroczona wskutek niestawiennic- 
twa kilku świadków. 
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Ożywiony ruch 


na gieldzie złodziejokiej 


Łódź, 7 września. 
Tomczakowi Stanisławowi, zam. we 
wsi Bryski, powiatu łęczyckiego skra- 
dziono na ulicy Łagiewnickiej z kieszeni | 
zawierający weksel na sumę 


u Leonowi, zam, przy 


portfel, 
400 złotych. 
ulicy Aleksandrowskiej nr. 39 skradźio- 
no różne rzeczy, ogólnej wartości 400 
złotych, 

Endwajsawi Henrykowi, zam, przy 


ulicy Nowo-Cegielnianej nr, 48 skradzio 
no ze składu skór przy ulicy Cegielnia- 
nej nr, 7, 227 klg. skór 
wartości 1201 złotych, 


, Kochanowski zam, przy ulicy Ra- 
domskiej nr. 3 i Teszke zam. przy усу 
Wysockiego nr. 14 skradli każdy po 100 
złotych Wojnarowi Józefowi, zam, przy 
ulicy Napiórkowskieśo nr. 13, 
Pruszyńskiej Lucynie, zam. przy uli» 
nr. 87 skradziony z 
futrzany, wartości 


podeszwowych 


cy орсо 
przesyłki kołnierz 
1000 złotych. 

Kwiatkowski Stanisław, zam, we 
wsi Krzywie, śm. Łagiewniki przywłasz- 
czył sobie rower na szkodę Dobrowol- 
skiego Antoniego, zam, w Zgierzu, przy 
ulicy Szosa Warszawska nr. 14. 


Tarapacz Józef, zam. przy ulicy Al. 
Kościuszki nr. 11, malarz przywłaszczył 
sobie różne przybory malarskie, wartoś 
ci 50 złotych na szkodę Żandarmskieśo 
Władysława. хат, przy ulicy Zielone; 
пг. 23, 


12-letni chłopiec 
spadł z drabiny. 


Łódź, 7 września. 

(Aleis 1-80 
па podwórzu, 
na wysokma pier 


le letni Zenon Pietera 
у{ Маја 50), bawiąc się 
wspiał sie па drabiny 
wszego piętra. 

Chłoriec chciał się dostać w tar: Sp 
sób ас mieszkania. 

S:racił jednak  rówiuowagę i spad 
na ziemię, doznając ciężkich obrażeń cie 
lesnych. 

Pogotowie w stanie ciężkim odwi - 
zło go do szpitala Anny Marji. 


Przejechana przez rowe- 
TzYSIĘ. 


Łódź, 1 września. 

Na szosie pabianickiej przejechane 
zcstała przez rowerzystę Jana Mikoła- 
jewskiego (Wólczańska 19) p. Zofia: Cie 
siclska (Pabianicka 44). 

Pogotowie stwierdziło ciężkie uszko 
dzenia cielesne i po udzieleniu pomiocy 
trzewiozło ia da domu. 


Projekt nowej metody  odtłuszczająceł 
Ча korpulentrtych łodzianek. 


Ludzie, którzy nie mają 
CZASU... 


Jest rzeczą dowiedzivną, że t. zw. 
„życie towarzyskie” jest niczem innem 
jak tylko pewną sprytnie odegraną ko- 
medja. Tylko, żesw tym teatrze nikt ró! 
mie rozdziela, każdy sam je sobie bierze. 


Specjalnie trudną rolę do odegrania 
powierzono ludziom, którzy nie: mają 
czasu. ; 

Są to ludzie, którzy już 2 samego ra= 
na przychodzą do biura o dwie godziny 
wcześniej 'niż inni, biurze są sami. 
Gdyż nie mają czasu, Spieszą się, Mają 
zawrócone głowy. Zdaje im się, że wszy- 
stko na nich czeka, W rzeczywistości je 
dnak oni na wszystko czekają. Przede- 
wszystkiem zaś czekają na tych, którzy 
mają czas i przychodzą do biura punktue 
alnie, 

Gdy wszyscy zbiorą się już w biurze, 
ci, którzy nie mają czasu, dochodzą do 
wniosku, że dwie godziny stracili napróż 
mo. Dwie drogocenne godziny. Trzeba je 
oczywiście nadrobić, I znowu nie mają 
CZASU, 

Ale-ostatecznie co można zrobić 2 
czasem, którego się nie ma i który jed- 
nak nie chce upłynąć? 

Zaczyna się martyrologja otoczenia: 


— Co pan sobie myśli?.. Zawraca mi 
pan głowę takiemi głupstwami, przecież 
pan wie, że nie mam czasu, 

Mimo to ciągle przecież są tacy, któż 
rzy mają coś do powiedzenia. 

Przychodzą więc, żeby coś powie- 
dzięć, lecz służący ich nie dopuszcza. 


Musi zameldować panu. Pan ogląda 
wizytówkę i krzyczy zdenerwowany; 

— Nie przyjmuję nikogo!.. Nie mam 
ani chwili czasu! 

„ Służący wraca, by po chwili p:2y- 
nieść drugą wizytówkę. Powtarza się ta 
sama scena. ten sposób przechodzi 
cała godzina. Conajmniej godzina. 

Ale są szczęśliwsi, którzy uzyskują 
audjencję. Ale o załatwieniu sprawy nie 
może być mowy. W jaki sposób, skoro 
pan siedzący ха biurkiem nie ma ani 
chwili czasu, Zanim interesant wchodzi 
do pokoju już słyszy wzburzony głcs 
pana, który nie ma czasu: 

— Muszę pana uprzedzić, że nie mam 
caasu.. Więc proszę prędko prędko! 

ląeresant próbuje więc prędko. Ale 
prędko nie idzie, Bo ten pan nie ma cza- 
su, a więc ciągle przerywa, przeszkadza 
d jest zniecierpliwiony. А w końcu, gdy 
dochodzi do rozstrzyśnięcia sprawy, po- 
wiada: 

Dziś nie mogę tego załatwić.. 
tron. Dziś nie mam naprawdę czasu.. 


Jü- 


Ponieważ wszyscy int®@esanci 2111528 
jeszcze raz przyjść nic dziwnego, że pan 
niemający czasu, nie ma czasu rzęczy- 
wiscie. 

Czlowiek, który nie ma czasu odsła= 
da wszystkie sprawy do jutra, Dlatego 
nigdy nic nie załatwia i zawsze nie ma 
CZASU, 

Załalwiać sprawy mogą tylko iudzie, 
którzy mają czas, 

Gdyby wszyscy nasi urzędnicy zech- 
cieli to przeczytać | zrozumieć!... 


Ku-ku. 


EXPRESS WIECZORNY 


ZZM m 


Dezyniekujcie używane książki! 
Sfare podręczniki są gniazdem zarazków chorohofwórczych, które prze- 


dostają się do zdrowego ofoczenia. 


Szkoły powinny same przeprowadzać dezynfekcję, aby 
uchronić młodzież szkolną od ewentualnych chorób. 


Łódź, 7 września. 

Z rozpoczęciem nowego roku szkol- 
nego staje się aktualńą kwestja kupna 
podręczników. 

Przed kilku dniami w artykule na ten 
temat poruszyliśmy sprawę podręczni- 
ków z punktu widzenia drożyzny i obo- 
wiązków rodzicielskich, dziś zajmiemy 
się inną stroną tego zagadnienia, a mia- 
nowicie — 

stroną higieniczną, 

Wiadomo, że nie każdego stać na 
kupno nowych książek, Niektórzy są 
nawet bardzo zadowoleni, gdy mogą so 


bie pozwolić na kupno podręczników 
starych t. zw. „używanych. Popyt na 
książki używane jest w obecnej chwili o 
wiele większy niż na nowe podręcznik:. 


Skąd się biorą stare podręczniki — 


„iadomo. Przechodziły iuż one z rąk 
do rąk, wertowali je uczniowie i ucze- 
nice niższych klas, a gdy już skończyła 
się ich rola - 
powędrowały z powrotem do księgarni, 
skąd w tym samym stanie dostaną się 
do rąk nowych nabywców. 

I dziwna rzęcz — jakkolwiek istnie- 
ią przepisy o dezyniekcii lokalów, po- 
GEGEN AOR ES 


RENDEZ - VOUS: 


— Czy długo czekasz?.« 


W obronie własnego życia 


żona oblała męża ługiem 
Pod wpływem szału pijany małżonek chciał zamor- 
dować siekierą dziecko i żonę. 


Walczyński wrócił do domt zupełnie pi 
јапу. 

Z hałasem otworzył drzwi do miesz 
kania, budząc śpiące już żonę Stanisła- 
wę i córkę Janinę. 

Ledwo trzymając się na nogach pod 
szedł do stołu i całym ciężarem osunął 
się na krzesło. 

Nagle zupełnie bez powodu zaczął 
robić wymówki żonie. 

— Już ja wiem, że ty mnie zdra- 
dzasz.. nie zaprzeczaj... ale іа się po- 
trafię z wami porachować. 

Przerażone kobiety milczały. 

Walczyński wpadł w szał. 

Zerwał się z krzesła i z okrzykiem: 

— Ja was zamorduję — rzucił się w 
kierunku pieca kuchennego, gdzie leża- 
Іа siekiera, 


Żona i córka, widząc, że Walczyński 
pod wpływem szału gotów je pozabijać 
z krzykiem wyskoczyły z łóżek. 

Pijany szlifierz z siekierą w dłoni 
zaczął gonić je wokół stołu, wydając 
szałeńcze okrzyki. І 

Już złowroga siekiera niemal zawi- 
sła nad głową Stanisławy Walczyńskiej 
gdy kobieta, uciekając w obłędnym stra 
chu, zdołała dobięc do okna, 

Bez chwili zastanowienia chwyciła 
stojącą na parapecie butelkę z ługiem i 
chlusnęła gryzącym płynem w twarz 
mężowi. 

Wałczyński zachwiał się i zasłonił 
ręką oczy. Wypuszczona siekiera z ha- 
łasem padła na podloge. 

Ze strasznie poparzoną twarzą prze 


{хоо go pogotowie do szpitala św. 


Ducha. 

Stanisławę Walczyńską do czasu 
przeprowadzenia dochódzenia areszto- 
wano. 


нан 


Policjant uprowadził żonę milionera. 


Amant był garbaty i żonaty. 


Pani John Bach, żona miljonera w 
Plainfield, w Stanach Zjednoczonych, 
nudziła się śmiertelnie, Niedawno maż 
jej, powróciwszy do domu zastał list żo- 
ny, w którym ta donosiła mu, że nie mo 
бас wytrzymać dłużej, wyjeżdża w świat 

ozpoczęto poszukiwania i niedługo zdo 
łano wyśledzić prawdę. 

Pani John Bach zakochała się w miej 
scowym policjancie, przezwanym „Gar- 
buskiem Panny Marji” który to przydo= 
mek miejscowa ludność zaczerpnęła ze 
znanej powieści Wiktora Hugo p. t. „No 
tre Dame de Paris", ` 


7; Warszawy donoszą: 

Potworna scena rozegrała się dziś 
nad тапет w małem mieszkanid pp. 
Walczyńskich przy ulicy Tarczyńskiej 
ur. 52. 

Pięćdziesięciodwułetni szlifierz Józef 


Policjant jest człowiekiem ubogim i żo 
natym, а na kilka dni przedtem żona po- 
wila mu nowego potomka. W oczach 
miłjonerki wszystkie te szczegóły nie 
stały ma przeszkodzie. Kupiła nowy sa- 
mochód, zabrała wszystkie swe kosztow 
ności i uciekła z policjantem w świat. 

Zmaleziono ich w dwa dni później w 
niewielkiej odległości, ale żadne z zako- 
chanych nie chce wrócić do ogniska. do» 
mowego. Garb i ubóstwo policianta sta- 
nowią w oczach pani John Bach więk- 
szy urok, niż miljony męża, 


Ścieli, ubrań itp. mimo to nie wydanc 
dotychczas odpowiednich zarządzeń 
w sprawie dezynfekcji książek, 

które w tym samym stopniu odgrywają 
rolę łącznika między zdrowymi a cfo- 
rymi, przyczyniając się wybitnie do 
podniesienia liczby zachorowań wśród 
młodzieży. _ -- 

Przepisy takie nie byłyby wcale 
przesadą, zarazki chorobotwórcze bo- 
wiem przez długi czas mogą sie utrzy- 
mywać na stronicach książek i tą droga 
przedostają się do otoczenia zdrowego. 

Trudno coprawda sprawdzić, kiedy 
powodem zachorowania jest przesyco- 
na bakterjami używana książka, ale 
brak konkretnych danych w tej dzie- 
dzińie, nie wyklucza wcale istnienia 
tych. możliwości. 

Przez długi okres czastt zaniedbania 
higieniczne w stosunku do używanych 
ksiażek były spowodowane 

brakiem odpowiednich przyrządów 
i metod dezynfekcji materjału tak nje- 
odpowiadającego tym celom, jakim są 
książki. 

Obecnie jednak te względy nie mogą 
już stanowić przeszkody. 

Ostatnie doświadczenia w tei dzie- 
dzinie wykazały, że książki mogą być 
tak samo dokładnie dezyniekowane jak 
wszystkie inne przedmioty. 

Klasycznym typem przyrządu dczyn 
iekcyjnego w zastosowaniu о ksią- 
żek jest ` 

aparat Rubnera, 
znany chyba dobrze higjenistom. 

Dzięki temu przyrządowi można cał 
kowicie unieszkodliwić bakterie, gnież- 
dżąze się na stronicach, przyczem 
książka po dezyniekcji nie niszczy 

wcale, 

Ten atut jest bardzo ważny dla pa- 
nów księgarzy, przy innych bowiem me 
todąch dezyniekoji, szczególnie zaś 

„sposobem domowym, 
polegającym na zanurzaniu książki w 
różnych rozczynach, książka traci sw; 
formę, stronice żółkną i rezultaty za- 
zwyczaj nie są zadawałające. 

Brak przepisów w tej dziedzinie nie 
zwalnia jeszcze nikogo od obowiązku 
czuwania nad higieną w szkole, Do: 
póki odpowiednie zarządzenia nie ze 
staną wydane 
szkoły winny na własną rękę ptzepro: 

wadzić dezyniekcję książek. , 

Uspokoi się przez to sumienie higje- 
nistów szkolnych — a co najważniejsze 
— zmiiejszy się napewno ilość zacho- 
rowań, które z początkiem roku szkol- 
nego stanowią normalny objaw w śro- 
dowisku młodzieży, 


się 


m bak — 
ЛИЕНЗ | СОУС ЧС 


PRZED NOWYM SEZONEM TEATRU MIEJ- 
SKIEGO. 


Teatr Miejski do niedzieli zamknięty, celem 
dokonania dość znacznych. przeróbek i ulepszeń 
technicznych oraz oświetleniowych na scenie -i 
na proscenium. 

Jednocześnie przerabiane są grimtownie po- 
mieszczenia dla --*'stów, które to vomieszcze- 
mia, jak wiadomo, bvły dotychczas naigorszą 
stroną teatru miejskiege. Niezależnie od tego 
prowadzi się w dałszywn cłąga zaczęty od dni 
kilku remont frontonu teatru ота dolów wej- 
ściowych, tak, że па dzień otwarcia sezonu, t. i. 
na nadchodzącą niedzielę budynek '-*ru przy 
ul. Cegielnianej przybierze zarówno zewnątrz, 
jak i we”=strz, gruntownie cdświeżoną, odświę- 
tną szatę. | 

W godziiiach rannych, popołudniowych і wie 
czorowvch odbywają się codziennie pod wriza 
reżyserów Szpakiewicza į Tatarkiewicza próby 
ze sztuk „Książę Niezłomny** — Całderona-Sło- 
wackiegc. „Parma Flute" (z Stefanją Jarkowska) 
= Wania i „Kredowe koto“ — Klabunda. 


Początek seansów o godz. 4.30 po poł. 
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Grożąc więzieniem i czrezwyczajką 


zmuszał do uległości dziesiątki kobiet. 


Komitet wykonawczy partji komuni- |nowiska, otaczał je zbytkiem i obdarzał 


stycznej w Rosji wysłał pismo do trybu- 
nałów sowieckich, domagając się bardzo 
surowych kar dla wszelakiego rodzaju 
złodziejów dobra publicznego, a zwłasz- 
cza dla urzędników  nadużywających 
swej władzy. 

W ostatnich miesiącach rozmnożyły 
się bowiem w Rosji defraudacje, które 
stały się bardzo groźne dla ładu pubii- 
cznego i w wysokim stopniu poderwały 
powagę urzędów. 

Przed kilkunastu dniami kasjer ban- 
ku państwa w Moskwie sprzeniewierzył 
800 tys. rubli w złocie i zbiegł za grani- 
cę, a w ciągu tygodnia naliczono na ob- 
szarze Rosji 346 większych lub mniej- 
szych defraudacji w instytucjach bolsze- 
wickich. 

Pismo komitetu wykonawczego do 
trybunałów wywołała głośna sprawa nie 
jakiego Netuszilowa, który piastował go 
dność naczelnego dyrektora plantacji wi 
ua na Krymie. | 

W ciągu trzech lat Netuszilow pano- 
wał na Krymie jak basza turecki. 

Sąd w Symferopolu udowodnił mu, iż 
przez czas swego urzędowania popelnił 
szereg kradzieży, narażając państwo na 
miljonowe straty, 

Zbrodnicza działalność Netuszilowa 
nie ograniczała się jednak do przywłasz- 
czanią sobie skarbowych pieniędzy, 

W stosunku do podwładnych robotni 
ków był on straszliwym tyranem, a naj- 
mniejszy opór tłumił brutalnie, 

Szczególnie nieludzko postępował z 
robotnicami i jak udowodniono ma, znie 
wolił 127 kobiet, 

Jeśli znalazła się oporna kobieta, któ 
ta odmówiła mu posłuszeństwa, oskarża. 
ią fałszywie o działania kontrolewoiucyj 
пе, lub conajmniej pozbawiał pracy. 

, Natomiast wiele względów okazywał 
pięknym faworyitkom. 

Przenosił je na doskonale płatne sta 


— Tak, — zgodził się Ryszard. — 
Zapomniałem zupełnie o tej sprawie.. 

— Czyżby ona. — Byrka przerwał 
i zwrócił się uprzejmie do Wojdana. — 
Pan powinien mi pomóc w roztrząsaniu 
tych zagadnień, 


Czy możliwe jest, że Julja oczeki-| 


wała wczoraj kogoś... Kto mógłby ob- 
myślić tak misterny plan zbrodni? A 
jeżeli tak, w takim. razie dlaczego — 
przechodzę teraz do drugiego zagadnie- 
nia opuszczonego. zupełnie przęz pana 
Ryszarda. — W takim razie dlaczego 
па trawniku za drzwiami salonu ślady 
kobiety i mężczyzny były tak sprytnie 
zatarte podczas, gdy ślady stóp Julii 
pozostawione są w tym stanie, aby 
wszyscy ie widzieli? 

Ryszard zrozumiał dopiero teraz, że 
pytania jego były naiwne w stosunku 
do zagadnień jakie nurtowały w głowie 
detektywa: 


A. E. MASSON. 


|Czarna Julka 


Sensacyjny romans spółczesny. 


kosztownemi upominkami, 

W ostatnich jednak miesiącach wzto 
sła jego zuchwałość do tego słopnia, że 
wprost z biur z plantacji  zabierął swe 
wybranki, nie tając się przed  ołocze- 
niem, w jakim to czyni celu. 

Sąd w Symferopolu okazał się bar- 
dzo względnym dla sowieckiego baszy, 
albowiem skazał go zaledwie na dwa la- 
ta więzienia, 

Z tego też powodu komitet wykonaw 
czy partji komunistycznej zażądał zav- 
strzenia wyroków za kradzieże i nadu- 
żywanie władzy urzędowej. 


OSTATNIE DNI! 


Rolę główną zdrnzgotanej losem kobiety odtwarza 
wszechświatowej sławy tragjczka, niezrównana —— 


=; = 


WIECZORNY 


„Takich kobiet jak wy się 


piekła zwyrodnienia i 


шашу 


Niema ziei drogi 


| Romantyczny królewicz belgijski 


jedzie trzecią klasą do swej królewny. 


Opowiadają, iż najszczęśliwszą ра- 
га małżeńską na świecie језі następca 
trontu belgijskiego książę Leopold i jego 
małżonka Astrid, wnuczka szwedzkiego 
króla, { 

Poznali się w Londynie i w parę dni 
byli tak zakochani w sobie, iż każda 
chwila rozłąki była dla nich męczarnią. 

Postanowiono więc działać spiesznie 
lecz ostrożnie, aby nie wywoływać zby- 
tecznych komentarzy i uniknąć niedys- 
krecji dziennikarskich. 

Książę Leopold miał odwiedzić swą 
narzeczoną w Sztokholmie, 

FEODPEZEA 


Książę, magnat, donżuan 
pod habitem trapisty szukał ucieczki 
od świata. 


W jednym z klasztorów Trapistów le 
żących na pograniczu Francji i Hiszpanii 
zmarł w tych dniach zakonnik, ojciec 
Bartłomiej, liczący lat 89, 

Sędziwy staruszek zajmował się do 
ostatniej chwili uprawą swego ogródka 
i ciosał z drzewa zgrabne meble, które 
znajdowały chętnych nabywców, Pod 
habitem zakonnika skazanego na wiecz- 
ne milczenie ukrywał się słynny niegdyś 
lew paryskich salonów, człowiek stez- 
miernie bogaty, któremu uśmiecnała się 
ogromna karjera polityczna. 

Był to książę Anzelm Rohan, który 
w czasie ostatniego cesarstwa piastował 
wysokie godności dworskie, 

Okropności wojny tak podziałały na 
młodego pułkownika, iż wyrzekł się 
świata i postanowił spędzić reszię życia 
na pokucie i modłach. 

Cały swój majątek składający się z 


27) 


Zdawało mu się, że iego pytania roz 
wiążą całkowicie tajemniczą zagadkę 
zbrodni, a okazało się, że opuścił w 
swych rozważaniach dwie najważniej- 
sze kwestje, od których zależy schwy- 
tanie zbrodniarzy. ~ 

— Kiedy Ла przyłączyła się do 
zbrodniarzy, po morderstwie, czy jesz- 
cze przed morderstwem? Proszę nie za 
pominać, że Julja weszła jeszęze raz na 
górę po реЇегупе, 

Czy zbrodnia została popełniona wła 
śnie w tej chwili, gdy Julia była na gó- 
rze? То też jest zupełnie możliwa. 

Czy było ciemno w salonie, gdy Jul- 
ja zeszła na dół? Czy przeszła ona tak 
szybko, że nic nie zauważyła? A wre- 
szcie, czy mogła ona coś zauważyć, je- 
201: w salonie było ciemno, a tru Stei- 
nowei leżał pod oknami? 


— Так, to możliwę., — rzekł 
/ 


RY- 


kilkunastu domów w Paryżu, depozytów 
bankowych w gotówce i majątku ziem- 
skiego przeznaczył na dzieła miłosier- 
dzia, a zwłaszcza na szkoły i internaty 
dla sierot i zaniedbanych dzieci. 

Wstąpienie ks. Коһапа do klasztoru 
wywołało w Paryżu przed pięćdziesięciu 
kilku laty niebywałe zdumienie. 

Powsał nawet komitet, który posta- 
nowił za każdą cenę wydobyć hrabiego 
z za krat klasztornych. 

Robióno wyprawy w góry Ріғепеј- 


skie, podstępnie wchodzono do kłasztos. 


ru, a jedna z aktorek „Odeonu* przez- 
naczyła wszystkie swe klejnoty przed- 
stawiające w owym czasie wartość 2 gó- 
rą 100 tys. franków na koszty wykradze 
nia księcia z klasztoru. 

Wszystkie jednak wysiłki spełzły na 
niczem, 

Pułkownik 
Trapistów, 


kirasjerów pozosiał u 


ki. 
— Nie, to niemożliwe! — zaprzeczył 


Wojdan. — Zaraz panom wyjaśnię dla-| linie! 


czego: w tym tygodniu Julja miała zo- 
stać moją żoną. 

Głos jego był taki drżący i niezara- 
dny, że Ryszard nie mógł powstrzymać 
łez, które zaszkliłv się w jego oczach. 

Wojdan zakryi twarz rękoma, 

Byrka pokiwał głową i spojrzał na 
Ryszarda takim wzrokiem, że Rrszard 
„drazu zrozumiał o со chodzi. 

Zakochani są zazvsyczaj бер. Lecz 
Ryrka znał ludzi dosk znale. 

Kobiecie łatwo »tumanóć mężczyznę 

—- Zastanawiamy się cały czas nad 
zagadnieniami tedrciycznem. — rzekł 
Wojdan, odkrywając twarz, alè nie py- 
sunueliśiny się ani o krok w kierunku 
zdebycia konkretnych danych kim był 
ów obćv mężczyzna i owa niewiasta, 


którzy raiprawdopodobniej są główny-| elupiei niż w mundurze. 


i winrowajcami.  Przedewszystkient 
musimy o nich zdobyś więcej informa- 
cji, S 

— Tak. Ale nie wyobrażam sobie 
„ak my !ch znajdzieniy przęd rczwiąza- 
mem postawionych przeze mnie pytań 


— odparł Byrka. — Weźmy naprzykład | dziuso ją w towarzystwie Steinowej na 


owego mężczyznę. 

Nie mamy po nim żadnych śladów. 
Proszę wziąć pod uwagę, że zbrodni 
i 
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SZ A 
nie 
kocha, można je tylko pożądać,,,” 


otchłani 


„ТКАСЕОЈА ULICZNIC” 


Kalejdoskop postaci, Które spotykamy codziennie pod latarniami i na rogach ulic... 
Blaski i cienie Życia tych, co sprzedają swe ciała i dusze za jaskrawy łachman, а 
troski i ból topią w strugach alkoholu... 


ASTA NIELSEN. 


szard, zgadzając się z wywodami Byr-| dokonano w Zoppotach, gdzie ludność 


NI! 
rozpaczy p. 1. 


OSTATNIE D 


do swojej nieboqi. 


Wybrał si c sam incognito, jas. 
ko Monsieur Philips, kupiec towarów 
kolonjalnych, Drogę do Hamburga od- 
był w klasie pierwszej, lecz gdy chciał 
kupić w Hamburgu bilet do Maimo, oś- 
wiadczył mu kasjer, iż pozostało jedno 


tylko wolne miejsce w klasie trzeciej. 
Księciu spieszyło się do narzeczonej, 


więc nie chciał czekać na następny po=- 
ciąg i wsiadł do przedziału trzeciej kla» 


sy. 

Między pasażerami zawiązała się zna 
jomość, a szcześólną sympatją obdarzał 
następcę tronu belgijskiego jakis hambur 
ski kupiec przedstawiciel firmy towarów 
galanteryjnych. 

Gawędzili ze sobą o sprawach kupie 
ckich i przyjemnie schodziły im godziny. 

Hamburski kupiec widząc niezwykły 
ruch na stacji, przemówił do młodego 
towarzysza, 

— Ciekaw jestem, na kogo. 
dworski wagon? 

— Zdaje mi się, że na nas — odrzekł 
książę, 

— Nigdy jeszcze jak żyję, nie podró- 
żowałem inaczej jak trzecią klasą — od- 
рагі kupiec. 

— Proszę więc za mną — mówił ksią 
żę, wstępując do dworskiego wagonu. 

Kupiec myślał, iż znajomy jego żartu. 
je, gdy jednak zbliżył się adjutant króle 
wski i zameldował się u ksiącia, sytuac= 
ja się wyjaśniła, Przedstawiciel hambur- 
skiej galanterji był tak-wzruszony, iż o- 
fiarował księciu Leopoldowi na pamiątkę 
wspólnej podróży najpiękniejszy krawat 
jaki posiadał w swej kolekcji. 


czeka 


ARTFIAT с: A MOCHA i WYDAJNA. 
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ciągle się zmienia jak przy karcianym 
stole, On już może dziś jest w Ber- 


Z tem samem powodzeniem mógł- 
wm przypuszczać, że on siedzi razem 
z nami w tym samym lokalu! Jak go 
odszukać? 

Woidan 
głową. 5 

— Ale niech pan będzie spokojny 
— dodał detektyw — podczas, йу је- 
dliśmy śniadanie, Wagner prowadził do 
chodzenie. Stęinowa i Julia wyszli o go 
dzinie piątej i wróciły po dziewiątej w 
towarzystwie nieznajomej damy.. Wa- 
gner już na nas czeka. 

Byrka dał znak policjantowi, by się 
zbliżył. 

-— Zobaczycie, z niego będzie dosko 
nały detektyw — żartował Byrka — bo 
w cywilnym ubraniu wygląda jeszcze 


z przerażeniem potakiwał 


Wagner podszedł do stołu. 


— No, słucham pana! — rzekł 


Byrka. 

— Byłem w sklepie, gdzie kupiony 
został sznursk. Pama Jija: przyszła 
tam Sama, lecz po kilku minutach wi- 


ulicy. Szły w kierunku willi, Były 
sanie. Ne widziano pray nich Zadne: 
D.e. 


niewiasty. 
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15 loteria państwowa 
V-a klasa—24-y dzień. 


200.000 zt, nr. 96042. 
5.000 zł. ri-ry 30670 83962 84604 
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600 zł. п-гу 1694 11446 20357 
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Ameryka ШЙ na punkcie statystyki. | 


Gzy można przeprowadzić stafystykę infeligencji? 


Humbugowe badania uczonych chicagowskich. 


, Ameryka to klasyczny kraj statysty nych materjałów biograficznych, 


i. Wszystko tam seśregują, porównują, 
add liczbowo, Przecież niedawno 
ogłoszono z triumfem, że Lindbergh ode- 
brał 3 i pół miljona listów, w tem 3 tysią 
ce oświadczeń miłosnych i propozycji 
małżeństwa, że pomiędzy listami było 
5000 utworów poetyckich, że otrzymał 
14 tys. przesyłek pakietowych üd., itd. 
Nic więc dziwnego, że Ame próbu- 
je również pomieścić ludzką inteligencję 

ia w ramy cyfr statystycz- 
nych 


Akademia w Chicago ogłosiła w tych 
dniach po niesłychanie wielu zabiegach, 
obliczeniach, badaniach, statystykę inte 

Опа uzdolnienia ludzkie 
na 17 klas, Według niej przypada na 
miljon ludzi, 

Nadzwyczajny genjusz 1, pomniej- 
szych genjuszów wogóle 24, wielkich ta- 
lentów 143, talentów 


odno- 
szących się do życia wielkich ludzi i och 
raniania ich tym sposobem od zapomnie- 
nia, które jest prawdziwą szkodą nie dla 

tych wielkich ludzi, ale dla potomnych. 
Ni iebezpieczeństwo, 

W sezonie świeżych owoców, na je- 
sieni, zdarza się zawsze większa liczba 
wypadków czerwonki, zwłaszcza wśród 
dzieci. 

To też.na czasie uwagi drukuje dr. 
Baumryter w „Młodej Matce" ostrzega- 
jąc przed lekceważeniem tej epidemii, 

Czerwonka przenosi się zarazkami na 
zanieczyszczonych owocach і innych 
produktach spożywczych, jak mleko, 
woda itd. Roznosicielami zarazka SĄ o- 
wady, zwłaszcza muchy. 

Pierwszą tedy zasadą jest pilnować 
czystości m eszkania i tępić muchy. O- 
woce zawszę obierać, a w czasie epide- 
mji podawać owoce gotowane, zwłasz- 


|| ny M 


Groźny niedźwiedź zabity, 


КАЙ 


W Tatrach od jakiegoś czasu — јак do- 
nesiliśmy — grasował olbrzymi medź- 
wiedź, który nietylko brał owce, łecz i 
па ludzi napadat. Niedźwiedzia tego zabił 


| 2423, zdolnych 
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50506 59545 59506 60592 60809 61237 Podział ten, który można w każdym | wonkę, należy Бо oddzielić od zdrowych. pdr. Baumryter zaleca obfite i dobre cd- 
61337 61338 61573 62219 62404 63390|pumkcie zakwestjonować, odbiera temu Mieszkanie chorego wydezynłekować, |żywianię dzieci, nie zaś przesadne giodze 
65057 65553 66013 66280 66707 67487 |towemu wytworowi statystycznej manji Bieliznę chorego, „przedmioty będące w; nie kleikami, jak to dawniej było w zwy 
| 68136 68731 69242 69370 70353 71048 |атегукайѕкіеј wszelką wartość nauko- bezpośredniej z nim Дус odkażać czajy; 
| 71362 72803 73211 74852 76930 77697|Wæ jakkolwiek dostarcza ona pewnych KEEP 
| 18154 78255 78642 70435 79459 79531 cennych skądinąd wiadomości, dzięki; 
_ 79794 80007 80343 81497 81904 84101 |Ogromowi materjału, jaki zebrano, 
| 85284- 86383 86451 2 87882 87697 Cyfry te, przeniesione, dajmy na to, 
87714 88360 88408 90080 90563 91361 | па. Polskę, сарту пат 30 nadzwyczaj- 
nych uniwersalnych, pierwszej jakości 


1 на 


Uniwersytet dla cho- 
„rych. 


W. sali teatralnej znanej ze sportów 
zimowych i i zalet kuracyjnych miejscowo 
ści Davos odbyła się konferencja czyn 
ników zainteresowanych, która postano 
wiła w najbliższym czasie w miejscowoś 
ci tej powołać do życia wyższą uczelnię 
— Uniwersytet. 

Uczelnia 1а w myśl inicjatorów, pow- 
staje dla chorej młodzieży akademickiej 
która poza wiedzą, dzięki położeniu u- 
czelni — 2.400 metrów nad poziomem 
morza — pozwol: słuchaczom prowadzić 
kurację, 

Na wykładowców powołano już wie 
lu profesorów, szczególnie wielu z Nie- 
miec. 


Sztuczny jedwab. 


Rocznie świat produkuje 90 milionów 
sztucznego jedwabiu. Najwiecej Stany 
Ziednoczone — 23 miljony klg.. poraini 
Włochy — 15 milionów klg, Апра — 
111, Francja i Niemcy ро 10 miljon. К ię: 

Kapitał zakładowy w tym przeńry śle 
wynosi przeszło 5 miliardów złotych. 
Tyle wynosił w raku 1925, dziś zaś — 
znacze więcel. Szezególnie Anglja czy 


_ mi wysiłki, aby stanąć na lepszem mnej- 


scen. Jedna z jej fabryk potrafi produko- 


wać 300 ton rocznie. 


a nę A 


genjuszów, około 720 pomniejszych gen- 
juszów, zgórą pół miljona talentów, oko- 
ło-50 tysięcy idjotów itd. Jedynie ta osta 
tnia cyfra wydaje się być zbliżoną do 
prawdy, wogóle zaś to jedno proste przy 
stosowanie statystyki amerykańskiej do 
rzeczywistości — wykazuje jej nonsens, 
chyba że Ameryka uważa coś zupełnie 
innego za genjalność, niż Europa, 

Zaznaczyć nałeży, że w ostatnich cza 
sach także uniwersytety europejskie zaj- 
mują się sprawą genjainości i żę nieraz 
już pojawiały się wnioski utworzenia w 
niejednym z wielkich zakładów naniko- 
wych w Europie Instytutów badania 
genjalności. 

Rozumie się, że uczeni europejscy 
nie chcą bynajmniej czynić jednak jakich 
kolwiek stwierdzeń cyfrowych, chodzi 
raczej o zebranie materjału o warun- 
kach, które sprzyjają rozwojowi śenial- 
ności і wielkich talentów, o przyczynach 
które, przeciwnie, przytiumiają rozwój 
nadzwyczajnych uzdolnień. Badania ob- 
racałyby się więc w zakresie zbierania 
danych co do pochodzenia, rodziny, dzie 
ciństwa, młodości і dalszego  1ozwoju 
wszystkich żyjących, wielkich artystów 
literatów, muzyków, wynalazców, wybił 
nych lekarzy, mężów stanu, techników, 
architektów, wodzów itd. 

Pominąwszy już jednak tego rodzaju 
stwierdzenia, które bynajmnej jeszcze | 
nie musiałyby dać wyjaśnienia, skąd się | 
bierze geniusz —- przyczyniłyby się iikie 
instytuty do zbierania niezwykle cen- 


niegdyś z powodu Бапйїп zbożem żWafy Бу! niałym Gdańskiem, został za- 
łożeny przez Kazimierza Wiefkiego na prawym brzegu Wisły, w Slicznem 
położeniu. Opieka króla, który tam wybudował zamek obronfy/i nadania 


praw przez mastępców Kaz. W., 


uczyniły miasto bardze bog 


m. Wojny 


szwedzkie, a nastepnie zaraza morowa w г, 1705, położyły kres rozw ojo- 
wi miasta. Z dawnych pomników świetności pezostały ruiny zamku, wie= 
Ża, w której był ongiś uwieziony ostawionej pamięci wojewoda. poznański 
Maciel Borkowicz, ruiny dawnych spichlerzy zbożowych, kościół farny i 
kiika bardzo starych, о ślicznej architekturze Кайнейїс, — Zdjecie nasze, 


wykonane wedle foiogr. 


Stefana Plater Zyberka, przedstawia fragment z 


rynku w Kazimierzu 


AE BE: 
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Dwa rekordy światowe Rekord tratnych odpowiedzi 


ustanowiła w niedzielę. Halina Konopacka 


podczas międzynarodowego pięcioboju kobiecego 
w Warszawie. 
*Rekord został uznany przez międzynarodowych Deo 


Po.raz pierwszy w Warszawie a 
мес i w Polsce, odbyły się międzyna- 
rodowe zawody kobiece na większą ska 
е, Dziwić się też wypada zarządowi Р. 
Z. L-A; że nadał im formę pięcioboju 
iekkoatletycznego, miast ułożyć program 
г szeregu konkurencji indywidualnych, 
w których wystąpiłyby nasze najlepsze 
Шу. 

Jak było bowiem do przewidzenia, 
zawody minione dowiodły jaskrawo, iż 
w pięcioboju panie nasze wobec rywa- 
eka Austri i Łotwy nie mają nic do po- 
wiedzenia. Sytuacji nie zmieniłby na 
(ерле start czeszek, które w ostatniej 
mż.chwili przyjazd swój odwołały. Tu 
nadmienić ишіу odrazu, że „niespo- 
dzianki* tego rodzaju spotykają nas w 
sporcie ze strony Czechosłowacji zbyt 
szęsto, aby mogły pozostać bez energi- 
znej interwencji właściwyćh czynni- 
ków. Rozumiemy to dobrze, że przyje- 
mniej jest jechać na pewna wygraną, 
ecz z drugiej strony zobowiązania nie 
nogą być łamane skutkiem choroby je- 
dnej л lepszych zaw odiiczek: 

Так, czy inaczej, pięciobój rozegra= 
ny w niedzielę, aczkolwiek zorganizo* 
wany doskonale przez prezydjum PZL. 
А. okraszony radosnym dla nas wy- 
mikiem rekordowym Konopackiej, ху za- 
łożeniu swem był, imprezą chybioną. 
Publiczność bowiem widziała: ciągle po- 
rażki polek, a mie zdawała sobie z te- 
ко sprawy, iż w poszczególnych konku- 
rerciach mamy znacznie lepsze repre- 
zentantk), które tym razem nie Starto- 
wały. 

Wszak poza świetnym rzutem Чу- 
skiem Konopackiej oraz 3 į 4 miejscem 
w oszczepie (Lanżanka i Копораска), 
panie nasze zajmowały regularnie trzy 
ostatnie micisca, nieraz rażąco poza za- 
granicznemi. 

Specialny ustęp poświęcić trzieba zdo 
byciu ponownie rekordu światowego w 
rzutach dyskiem przez Konopacką. Od 
chwili zatwierdzenia Oszukańczego pro- 
tokułu Związku niemieckiego p rzucie 
Milli Reuter (38 mtr. 34 cm.), dokonane- 
go podczas huraganowego wiatru, cały 
niemal świat spórtowy oczekiwał od Pol 
ski rewanżu — naturajnie uczciwego. 
Konopacka nie kazała nań zbyt długo 
czekać, aczkolwick przy najlepszych w 
Europie rzutach około 35 mtr osiągnięcie 
odległości ponad fałszywy rekord niem- 
ki, zdawało się nader wątpliwe. 

Los jednak chciał inaczej: ma nie 
dzielnych zawodach, wobec 6 zagranicz 
nych rywalek ; przepisanej ilości mię- 
dzynarodowych sędziów, polka rzuciła 
dyskiem 39 mtr. 18 cm, a Więc o 84 cm. 
dalej, niż tego dokonała Reuter, przy po 
utocy huraganu, który zrywał dachy zt szy w z 


Echa zawodów 


domów. Mamy nadzieję, że tym razem 
Związek nasz dopilnuje zatwierdzenia 
zdobytego prawidłowo rekordu, Wyniki 
techniczne pięcioboju międzynarodowe- 
«o przedstawiają się następuląco: 

Skok w dal. 1) Szurinek (A) 508 cm., 
2) 13): Karlsone (Е) i Wagner (A) po 
476 cm, 4) Dauksza (Е) 468c m, 5) Per- 
Канз (A) 467 cm. 6) Hmyzowska (К) 
459 em. Ostatnie trzy miejsca polki: Ko- 
nopacka, Lanżanka, Schabińska. 

Bieg na 60 mtr.: Startowały trzy za- 
wodniczki różnych narodowości. Pierw- 
sze trzy miejsca zajmuja w czasie 8 sek. 
Dauksza, Регкайѕ і Wagner 4) Szurinek 
8.2 s..5) Катіѕопе 8,3 s.,.6) Hmyzowska 
8,4. Polki znowu ostatnie w porządku 
Schabińska, Lanżanka, Konopacka. 

Bieg 200 mtr.: start podobnie, jak po- 
przednio: 1) i 2) Wagner i Dauksza w 
czasie 27.2 s., 3) Szurinek 27,4 s., 4) Hmy 
zowska 27.6 s.. 5 i 6) Karlsone i 'Perkaus 
po 855 s. Czasy polek bardzo słabe: 
Schabińska 29,6 s., Konopacka 30,4 $.. 
Lanżanka 31,7 sek. 

Rzut oszczepem: 1) Karlsone 33 mtr. 
84 cm.. 2) Fimyzowska 29,66, 3) Lanżan- 
żanka 28,92, А) Konopacka 27.63, 5) Per- 
kaus 26.59. Dalsze rzuty znacznie gor- 
sze, a ostatnia Schabińska ma zaledwie 


17.35. 
Rzut dyskiem: Tu Konopacka jest 
bezkonkurercyjna, a gdy udaje się jei 


rzut 39 mtr. 18 cn., rzuca lęwą ręką 25 
mtr, 42 ст, { poprawia rekord światowy 
oburącz na 64 пит. 60 cm. 2) Karisone 31 
n, 98 cm., 3) Регкапѕ 29 пит. 12 cm,, 4) 
Hmyzowska 25 mtr. 59 em, 5) Schabiń= 
ska 25 mtr 28 cm., б) Szurinek, 7) Dauk- 
Sza. 8) Wagner, 9 Lanżanka 23 mtr. 

W ogólnej klasyfikacji zwyciężyła 
świetna, wszechstronnie utalentowana, 
łotyszka, Karlsone, zajmując pierwsze 
miejsce w oszcztępię, drugie w skoku i 
dysku oraz piąte w biegach. — Zdobyła 
опа w sumie 3872 p., podczas gdy nastę- 
pna po niej Perkaus (Austria) miała tyl- 
ko 3518 p., 3) Fimyzowska (Łotwa) 3427 
pkt. 

Dzięki swemu rekordowemu rzuto= 
wi dyskiem, który przysporzył jej około 
1000 pkt. Konopacka zajęła czwarte miej 
sce, aczkolwiek poza rzutami znajdowa- 
ła się па szaryin koficu. Dwie inne polki 
zajęły 8 i 9. t. i. ostatnie miejsce. 

Zwycięstwo ogólne uzyskałą Łotwa 
przed Austrią i Polską w stos.: 10577: 
9980:5558 pkt. Do sukcesu Łotwy przy- 
czymił się start w іеі barwach- polki 
Fimyzowskiej, która okazała się pierw- 
Szorzędną lekkoatletka, 

Nadmienić jeszcze trzeba, że poza 
konkursem „startowała krakowianka 
Freiwaldówna, uzyskuiąc w sumie lep- 
szy wynik od Schabiiiełciej. 


+Ł.K.S,—Wisła 


Skandaliczne postępowanie sędziego 
р. Przeworskiego. 


Naszemii: krakowskiemu korespon- 
dentowi sportowemu (J, Or.) udało się 
natychmiast po zawodach ŁKS, — Wisła 
uzyskać szereś wywiadów, które poni- 
żej podajemy. 

Prezes Wisły dyr, Bieżyński 
Gra łodzian podobała mi się bardzo. 
Na PARE A wyróżnienie zasługuje 
bramkarz, para obrońców, oraz Lange. 
Nie potrafią tylko „strzelać”. Natomiast 
tak słabo grającej Wisły już dawno nie 
widziałem. Sędzia nieszczególny, krzy- 
wdził łodzian, ŁKS, na przegraną nie za- 
służył. 

Prezes ŁKS-u p. Konopka, 

Całkowitą winę za porażkę ŁKS-u 
ponosi sędzia. Jego stronniczość na kə- 
rzyść Wisły ujawniła się w całej pełni, 
Gra o mistrzostwo w takich warunkach 
jest wprost niemożliwa, Wista zrobiła 


na mnie ujemne wrażenie i zdaniem mo 
im nie zasłaguje na a mistrza. W na- 
sżej drużynie podobali mi się obydwaj 
obrońcy i Stollenwerk. 

Muszę panu zaznaczyć, że 
kadra lotnicza, która odbywała 


es- 
EW- 


|lucje tuż nad boiskiem wprawiła w stan 


zdenerwowania nietylko graczy, ale i 
publiczność. 
Kapitan ŁKS-u p. Cyll, 

W czasie swej jedenastoletniej karje- 
ry piłkarskiej jeszcze nie napotkałem na 
tak stronnicześo sędziego. Jeżeli zawo- 
dy o mistrzostwo odbywać się będą na- 
dal w ten sposób, to nie pozostaje nic 
innego jak wycofać się z gier. 

Proszę pana źle się działo w PZPN. 
bo tam przy zielonym stoliku wygrywa- 
no, niejedne zawody, ale stwierdzam, że 
dziś jest stokroć gorzej, bo już na bois- 
kach dzieją się niebywałe skandale, 


|роп zawierał jedną {тайпа 


zanotowaliśmy w ostatnim naszym konkursie. 
Niemałl:każdy kupon zawierał jeden tratny uk kt: 


W ostatnim naszym konkursie sporio 
wym notujemy nowy rekord, tym razćm 
trafnych odpowiedzi. Niemal każdy ku- 
odpowiedz, 
Nie brak było też i takich czytelni: ków 
którzy odpówiedzieli, obu warunkom na- 
szego konkursu, Naliczyliśmy ich blisko 
200(!!) co jest rekordem niebywałym. 

Wynik meczu ŁKS-u z Wisłą odgad- 
ło 90 procent Czytelników (!!). Zaledwie 
26 czytelników przewidziało korzystny 
wynik dla barw łódzkiej drużyny. Ci już 
którzy do szeregu niepowodzeń LKS-u 
dołączyli.i klęskę z Wisłą, a było ich o- 
koło 3200; podali w druzgocącej więk- 
szości wynik. 3:2 dla Wisły,. 

Drogą losowania, podział nagrod dal 
następujące rezultaty: 

Pierwszą nagrodę w postaci 10 bile- 
tów do kino-teatru "Casino" otrzymał 
p. Artur Altman zamieszkały przy ulicy 
Matejki 8, 

Drugą nagrodę w postaci 8 biletów do 
kino-teatru „Splendid* otrzymał p. Lo- 


lek Szenield zamieszkały przy li Piots 
kowskiej 82... 

Trzecią nagrodę w postaci 5 biei н 
do kino-teatru „Casino' otrzy: mał p. 
Stolarski zamieszkały przy ul. 6-50 Siei 
pnia 30, 

Czwartą nagrodę w postaci 3 biletów 
do kino-łeatru „Splendid' otrzymal p 
М, Markowicz zamieszkały przy ulicy 
Cegielnianej 7. 

Piątą nagrodę w postaci 2 biletów do 
kino-teatru „Casino“ otrzymał p. Alek- 
sander Szrot zamieszkały przy ulicy Fi. 
jałkowskiego 15. 

Po odbiór nagród prosimy się zgłosić 
w czwartek między 5—7 wiecz. do Joka- 
lu Redakcji (ul, Piotrkowska 49 I p. p. |. 
ойе,). 

++ | 

W sobotę zamieścimy kupoń na od- 
gadnięcie rezultatu meczu niedzielnego 
o mistrzostwo ligi państwowej LKS, — 
IFC, Warunki konkursu niezmienione 


Turniej foofhbalowy o puhar „Express Wieczornego” 


Dowiadujemy się, iż Zarząd Okręgo- 
wej Ligi zwołuje na czwartek nadzwy- 
czajne zebranie poświęcone sprawie or- 
ganizacji turnieju o puhar „Expressu Wie 
czórnego". 

Na posiedzeniu tym ułożony zostanie 
regulamin, który obowiązywać będzie 


kluby, biorące udział w turnieju. 

Wskutek dużej ilości klubów, które 
zapowiadają swój udział w wielkim tur- 
піеји o puhar, niektóre rozgrywki naje 
prawdopodobniej zmuszone będą ору» 
wać się w dnie powszednie. 


Protest Ł. K. S-u 


w sprawie zawodów z Polonją będzie uwzględniony. 


Jak się dowiadujemy protest ŁKS-u 
w sprawie zawodów z Polonją w War- 
szawie ma duże szanse powodzenia. Sę- 
dzia zawodów p, Rutkowski w sprawoz 
daniu swym zaznaczył, iż rzeczywiście 
odświzdał spalonego, po chwili por 


zmienił pierwotną decyzję i przyznał 
bramkę dla Polonji, która zadecydowała 
o zwycięstwie drużyny stołecznej, _ 
Zawody te „będą najprawdopodobniej 
unieważnione i druga rozgrywka ае" 
dzie się w Warszawie. |, 5 


іо gra w niedzielę 


W najbliższą niedzielę odbędą się w 
Polsce następujące zawody ligowe o mi 
strzostwo Polski w Warszawie Polonja— 


o migfrzestwo Polski. | 


wetować poniesioną klęskę w Katowie 
cach, zaś IFC. chciał się będzie zbliżyć 
do Wisły. Również Warta z Pogonią wal 


Warszawianka (pierwszy wynik 4:2), w czyć będzie do upadłego, gdyż. obie dtn- 
Poznaniu Warta — Pogoń (2:6); w Łodzi|żyny znajdują się obecnie w doskonalej 
ŁKS. — IFC (1:4); we Lwowie Czarni— |formie, o czem świadczą ostatnie zwycię 
Hasmonea (2:3), w Krakowie Wisła —|stwa Pogoni had Legją 11:21 Warty nad 


TKS. (7:2). 

Najciekawszemi z tych spotkań będa 
mecze ŁKS. — IFC. w Łodzi, gdyż łodzia 
nie starać się będą za wszelką cenę po- 


Polonją 5:1, Mecz Wisły z TKS, nie jest 
dla tej decydującym, gdyż wrazie prze- 
granej, шіггупіа się ona jednak na pierw 
szym miejscu, 


Czyżby polski dr. Peltzer? 


W Łomży odkryto wielki talent lekkoatletyczny. 


Pisma sportowe donoszą, że Wacław 


wdzili długość toru, który okazał sie 2,50 


Michalski 2 Łymży, uczeń 5-go kursu 5с- | mtr za krótki, Niemniej niezwykły rezul- 


minarjum nauczycielskiego, powinien 
zwrócić ma siebic- uwagę naszych na- 
czeMych władz sportowych. Michalski 
pono esiągnął na 800 mir. czas 1,56 sek. 
— lepszy od rekordu polskiego, 

Wynik ten wydał się niewiarogodny. 
Obecnie donoszą z Łomży, że czas Mi- | 
chalskiego uchwyciły sztopery pięciu 
sędziów: kpt. Watcha, рог. Dąbrow- 
skiego, prof, Fulmyka, prof. Jemiclitę i 


tat Michalskiego wymaga, by zawodni- 
ką tego sprowadzić па większe zawody 
da Warszawy Í dać mu możność starto- 
wania w silnej knkurencji. 

Michalski podczas zawodów miejsco 
wych wykazuje stale wspaniałą formę. 
W biegach średnich zwycięża konkuren= 
(tów, zostawiając ich za sobą nie mniej 

niż о 100 mtr. Sprawę należy zbadać. 
to We jaki talent kryje się w tym 


nauczyciela gimnasyki. Sędziowie spra- | zawodniku. 


66 
„Burza © 
wycofała się z dalszych gier. 
Dowiadujemy się, iż klub sportowy 
„Burza' należący do ligi Il-ej, w której 
rozgrywał od chwili założenia lig: zawo 
dy o mistrzostwo, ostatnio postanowił 
wycofać się z dalszych gier. Powodem 
wycofania się jest, fakt, że na 12 gjer 
wylosowanych w Pabjanicach, połowa 
drużyn. rozśrywających zawody z „Ви- 
rzą“ na mecze się n.e stawiła. 


—— 


Prezes Ł,Z.O.P.N. 


uległ złamaniu nogi. 


Dowiadwuiemy się, iż długolełtńi 1 zas- 
łużony prezes ŁZOPN-u p. kpt. Zabłoc 
ki uległ nieszczęśliwemu мура Коч 
złamania nogi. Wypadek miał miejsce 
na manewrach w Barycżzu. 


|! 


(orzystajcie Z 
Z powodu rozpoczęcia sezonu obniżyłem ceny 
— wszelkich perfum, mydeł i pudrów. — 


ШЕГИП. 
pm Buchwajca 


CASINO 


uroczyste ofwarcie sezonu zimowego 


KRÓLOWA 
POŁSŚWIATKA 


według fascynującej przeróbki filmowej 
arcydzieła Aleksandra Dumas na tle współczesnego Paryża 


Paryż szaleje, Kipi i wre. Piekło hazardu, ot- 
chłań miłości rozpaczy i bólu tworzy niezapo» 
mniane, jedyne w swem rodzaju widowisko. — 


Wspaniała wystawa  Oszałamiający przepych. 


Swietnie wyreżyserowane tłumy, Niepospolity 
rysunek postaci czołowych Bajeczne Krajobrazy 


W roli tytułowej 


NORMA 
TALMADGE. 


Т ТТТ 


ро!еса 


M, ARET i S-ka 


Piotrkowska 105 


Przy księgarni 
Wypożyczalnia Nowości! 
ЖЕКС ЫИ ум, аас ат 


Dr. 


ST. BIBERGAL 


MONIUSZKI 14 
Choroby skórne i weneryczne, 
feczenie djatermją i d'Arsonvalizacją. 
Przyjmuje od 8—10 r. i od 5—8 wiecz 


П. med. £. RAKOWSKI 


Tel. 27-81 


Specjalista chorób uszu, nosa, gardła 


i płuc, 
Konstantynowska 9. 
Przyjmuje od 12—2 i 5—7, 


Prenumerata 


Dr. JAN 


ПЕ 


Choroby skórne 
weneryczne. 


ul. Andrzeja L. 3 


Konkurenejif my Teta 


LEJ 


„Damy  Kameljowej 


| 


——— 


1 gwarancja 


Piotrkowska 22, 
A Tel. 


LECZNICA 


ekarzy specjalistów 1 gabinet Деу 
styczny przy Górnym Rynku, 
Piotrkowska 294, tel. 22 ię 


przy przystanku tramw, pabjanickich 
przyjmuje chorych w. eliorobaeh wszy ч. 


Przyjmuje codzien- kich specjalności ad д. 10 rano do G-ej 


Еи od 11—12 i od 
|1:— 73], w nie- 
Ar od 11—12 w 
Lecznicy, Zachod- 
nia 27, od 4—5, 


Dr. med. 


LUBISZ 


Cegielniana 43 
Tel. 41-32. 


Choroby skórne. we 
neryczne moczopłcjewe 
Leczenie sztucz- 
nym słońcem Wv: 
żynowem. 
Przyjmuje od 


g.8 do 10 rano 
od 5—8 w. 


powrócih | 


W Łodzi zł. 400 miestęcznie—Zamiejscowa 5 zi. 
miesięcznie.—Zagranicą 7 złotych miesięcznie- 
Odnoszenie do domów 10 groszy. 


"Redakcja i Administracia, Płotrkowska 49, 
Telefony redakcji 27-24, 36-43, 36-44 
Telefon administracji 22:14 — — — — 


Za wydawąictwo „Republika“ sp. 2 ogr. «dpow. "Władysław Polak. 


po рої, Szczepienie ospy, analizy koce w 


czu. kału, krwi, pilwocin сіс.) operacje |Wro 


opatrunki, 
Porada З złote. Wizyty na mieście 


Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 

świetlne. Naświe'lania lampą kwarco- | 

wą. Roentgen, Zęby sztucane, kórony 
zote, platynowe i mosty. 

W niedzięłe i świeta do godz 2 pa 001 


Znaczki pocztowe 


625 rozmaitycii, prawdzi- 
wych gwarantowanych, do- 
skonały katalog tylko 9 zł. 
Bogato ilustrowany cennik 
bezpłatnie. 


em & lh, шип (Szwajcarja) 


ЖЕ "PIEGI, PLany $ 2. 
5 WAGRY.OPALENIZNE / 


т GA 


Godziny przyjęć redakcji 6—7 
po poł. Rękopisów miezamówio+ 
nych ше zwraca się, == = =- 


EXPRESS WIECZORNY _ 


Ogłoszenia: 


ке. mn zn z 


m mm | 


b LAKSA | 


UL. ŻEROMSKIEGO 84 
(Zamecdhofa 29) 


wykonywa zojęcia 
DO MATRYKUŁ 


Artysta-malarz 


powrócił. 


Przyjmuje zapisy na lekcje 


rysunku i malarstwa 


piotrkowska 71 ML piętro, front 


900 78 ШШ! Оа zaraz poszukiwana 


niania 


31-43 ewent. panienka z dobremi swiadectwa- 
П do 1 i pół rocznego dziecka па wy 
jażd w okolice Lodzi, dojazd tam waja 
mi. Oferty pod „B. W,* do sdm „Rep.* 


FREBLANKA 


poszukuje pokoju 
z рі ninem 
okolicach Piotrkowik'ej 


Wradomt ŚĆ oołudniowa 13 
SZATTANÓWNA 


KLISZE /, 
DOREKLAM GĄZETOWYCH 6 
CENNIKÓW PROSPEKTÓW 


RIRO Wód: stów тур обом у! 
st my, Porajekty irekiamons 
омоту 


ғ. BORKENNAGEN 
LOD, Piotrkowska100, JeL7ZZ 11-72 


Poszukiwany jesi 


irontowy lokal 


z 4 do 6 pokojów w śródmieściu. 
Oferty tylka od właścicieli pod „A В, 


С. do „Republiki“ 


(od Na- 
Hr do Traugutta i w przeczn cach 


Dzieje wielkiej a potępionej 
dz ecka i kochanki pastora, 


SPLENDID 


20. NARUTOWICZA 20  MEEZEKEM 
Otwarcie sezonu 19:7-28 — Ostatnie dni 
Najgenialniejsza 
tragiczka 


LILJANA 


kreuje 


Poczałek seansów o godz. 4.30 po poł. 


med. 


w wielkim su- 
perszlagierze— 


Krwawe Piętno Hańby. 


przez wszystkich miłości, T'agedja nieślubnego 

Jej wielka miłość i nielegalny stosunek. Nosiła 

krwawe piętno hańby, a mie zdiadzua venionego przez parafjan, pastora, 
ojca jej nieślubnego dziecka, 


swą główną 
rolę 


Doktór 


1 йй үт ЇЙ 


Zawadzka Ne i 
Telefon № 25-38, 
powrócił. 


Choroby skórne. 
włosów, wenerycz 


| BA | ne i moczopłciowe 
po cen, konkurencylnych BĘ 


(leczenie światłem) 
Lampa kwarcowa 
promieniami 
Róntgena, 
Przyjm. od 9-21 5-8 
Dla pań od 4-6. 
Oddzielna ро 26+ 
kalnia, 


Dr. med 


BRAUN 


Południowa M 23 
tel, 40-26 


powrócił. 


Specialista. chorób 
skórnych 1 wene 
tycznych 1 естапіе 
światłem, (Lampa 
kwarcowa 
Przyjmuje 


od 9 doll гапо |; 
і od5--8 w 


н! 


Szkolna Ne 12 


Choreby włosów, 
skórne, weneryczne 
moczopłciowe. 
leczenie promien 
Roentgena i lampą 
кре przyjmu 
je od g.6-9 w, 


KLLKK 
Dr. 


(ТШШ 


Zachodnia Ne57, 
(Cegielniana 19) 


powrócił. 


Choroby skórne - 
weneryczne Lecze 
mie lampą kwarcor 
wą, — Przyjmuje od 
od godz. 4-9 
Dila Pań od godz, 
4-—51/, oddzielna ro 
czekalnia tel, 37-70 


z 


Choroby skórne |noSkiewskiega kob 
weneryczne serwatorium 


Gdańska 4› | WIIOWIG lekcje 
gry tortepjanowej 


Przyjmujeł 
od 9 dò 10'/, r od Przyjmuje od 0-12 
i od 2— 


1—246 рр. 1 0d 8-9 
A үн а 72, 


Dr. med. m. m 


| ДҮЙ Lezioni ЇЇ 


choroby dzieci| (conversazione, 


ИШИ 9, 
tei. 23-70. 


Godziny przyjęć 
od 4 pół do б-еј 


grammatica, lette- 

ratura) in egne 8104 

norina laureata in 
‘lettere 


Tel, 35-09 dalle 


więcz, 9—1 e dalle 5—8 
Doktór ЗӨ ЕЕЕ 


f ШШК» ję śm 


Chor. skórne we- 
nerycne › płciowe 


Konstantygawska 12. 
Те. 55-52 ЬЕ үг, 46.4 
шше od 9—1 
sanear. Dia рай penp na wypłatę 
do 4 — 5, obuwie Piotr- 
Dia miezamożnych|kowssa 3/, w po- 


ceny lecznic, dwórzu, 3-е wejście 
——————„—— 


Lekan -dentysta ne sprzedania plac 


„rzy Brzezińskiej 


К 133. Obszar 38x80 
р {ЇШЇП Cena 7000, Осу 
. do „Expressu* pod 
przyjmuje w lecz- „Brzezińska”. 
nicy przy ul. Piotr- 
kowskiej 294 iekarz młody 1 
codziennie od godz, p wszechstronnie 
2—/ więèĉcze  obznajmiony Z me- 
ka stwem  posziiki- 
KC KAJ wany. Zgłaszać się: 
St. Felczer CA 
z: g, 4— 5 рр, 


l. ИШ We sprze 
dam otomanę, 


powrócił. m Si Bion ma: 


ła, szafę, salon ma- 
choniowy, lamone es 


Północna 4. lektryczną. Główna 
Tel. 41-86 № 55,m, 46, prawa 


oficyna, parter. 8 


atychmiast йо asjerka z kilku- 
wynajęcia wprost JĄ jetnią praktyką 
od gospodarza ро- moszusuje posady, 
тоок 1e Oferty wP 1." do 
ro, wejście bez- 
л нт ы „Republiki, 8 
dów, Przejazd 52, 


"200688 


ZWYCZAJNE: 8 gr. В gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10 szpalt). W TEKŚCIE: 


40 groszy za wierz milimetrowy (na stronie 4 szpalty). Zaręczynowe I zaślubin. pe 


=== 


tekście 10 zł. Zamiejscowe o 50 proc Zagr. o 100 proc drożej. Za terminowy druk 


ogloszeń administr. mie odpowiada. Drobne 10 zr. Poszuk. pracy 5 gr Najmin. 50 gr. 
Ogłoszenia kolorowę (minimalną wielkość ćwierć strony) 100 procent drożej 


W drukarni „Republiki” Łódź, Piotrkowska © 115, 


Redaktor odpow, 7520 Burman. 


